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Niedziela. M  6. Dziś, SŚ. Lucyana i Teodora Zak:. 
Ju t ro ,  Śgo Seweryna.

W czoraj r rana, jako w pierwsze święto B o ż e g o  N a ­
r o d z e n i a .  v. s,f znakomite Osoby składały  JO. Xię' iu 
N a m i e s t n i h o w i  pow inszowania, z okoliczności tychże 
świąt. VV Kościele Katedralny ni NN. T R Ó JC Y , JW . 
JX . Nowicki, Dziekan i Oficjał Katedralny, Członek 
Kem: Rz; Spraw W. i Duch:, ce lebrow ał L i tu rg ję  Śtą, 
w  asystencji licznego Duchowieństwa. W Kaplicy P r a ­
wosławnej Zamkowej odby ło  się Nabożeństwo cele­
browane przez J W. X. Prałata  Czerniawskiego, Naczel­
nego Kapelana armji czynnej. JO. X ią ię  N a m i e s t n i k ,  

toczony Jem ra łam i i Urzędnikami różnych  stopni, 
najdował się na Nabożeństw ie. Po ukończeniu Litur-  

kP, nastąpiły  dziękczy nne im d ły ,  co rok w dzień ten 
z powodu ustąpienia z Rossji w r. 1812 wojsk n iep rzy­
jacielskich odprawiane, w czasie k tó ry ch  dawano sal- 
w yarm atn ie  z w ałów  cytadeli.

Uroczystość C hrz tu  CHRYSTUSA w Jordanie, P o­
k łonu  Ś Ś .  T r z e c h  K r o m ,  i pierwszego cudu w Ka- 
nie Galilejskiej, wczoraj we wszystkich Kościołach 
Rzymsko-Katolickich  solennie obchodzoną była. Na 
Nabożeństwach ranny chświęconoz/oćo, kadzidło i mir- 
r te dary  Mędrców, a pobożni poświęconą kredą 
■ *czcli po pow rocie do domu, głoskami począ tku ją­

cymi Imiona 3ch P a t r o n ó w  dnia wczorajszego, drzw i 
mieszkań swoich. W n iek tórych  Kościołach świata Ha­
l i c k i e g o ,  istnieje zwyczaj ogłaszania w dniu T r z e c h  
RrÓM, daty rozpoczęcia postu i następnej W ielkano­
cy- W  r.  b. Środa Popielcowa przy pada na dzień 21 
Uutego, a Ś w  ięto Z m a r t w y c h w s t a n i a  P a ń s k i e g o  n a  

^•Reń 8 Kwietnia.
- Unegdaj w Kościele P P .  W izytek, przed O łtarzem  
8° A i .o i z e g o  Gonzagi, kosztem ś. p. Marji Magdale- 

n j Xięinej Lubomir skiej, w r .  1846 odnowionym, od- 
P , a wioną została W oty  wa na Jej intencję. Tegoż dnia 
złożono na wspomnionym O łta rzu ,  kobierzec, podusz­
kę ' obrus, w ypracow ane przez jedno z serc wdzięcz­
n i 1) k tó ry ch  tyle za życia, skuteczną życzliwością, 
udzielaniem opieki sierotom i nieobliczonemi d o b ro ­
dziejstw anji5 dostojna Pani ta, zjednać sobie umiała.

N. l'ANT, ozdobić raczy ł  Orderem  Sgo A l e x a n d r a  
b tw skieg0' J eDera ła  Lejtnanta huprjonow a, dowo­
dzącego tymczasowo 2m korpusem p iech o t | i l« rm ji  
czynnej. ** ~

Rozkazem dziennym C e s a r s k i m  z  d. l l / * 3  z ,m., Po- 
rucznik Urenius z komendy Inwalidów Kutnowskiej, 
przeniesionym IOstał do Bataljonu Bojowego Gruzyj- 
skiego N° I S.

P rokurator Królewski przy  Tryb: Cyw: Jszej In ­
stancji Guber; Augustowskiej W ydz: Igo w  Komży, 
Zawiadamiam strony interesowane, że P io tr  Kobrzyń­
skii, Komornik p rzy  Sądzie P okoju  O k ręg u  Ty  kociń-

sk i eg o ,p o su n i ę t y m z o s t a wszy n a t a k i ż u r z ą d  p rzy  t u t e j ­
s z y m  T r y b u n a l e  Cy wi lny m,  po z łożeniu kaucj i  i w y ­
konan iu  p rzysi ęg i ,  nowe  obowiązk i  p rawn ie  i bezprze -  
s zkodn ie  spe łn i ać  m o że . —  Jan G ra d zieck i.

Biuro W ars z :O be r -Po l i cm a j s t r a ,  wzywa P.  Leopol­
da L ech o w sk ieg o , Kasjera zm - W olbrom a, k t ó r y  bez 
pozwolenia Rządu w ydali łs ię  dom . Krakowa, aby naj­
dalej w ciągu jednego miesiąca do k ra ju  pow róc ił ,  pod 
ry g o re m  ar t :  340  R o d e x u  karnego.

Eliza Bamberg, w 18m roku  życia swego, wczoraj 
przeniosła się do wieczn-ści. Stroskani Rodzice w raz 
z Familją, zapraszają K rew nych , P rzy jac ió ł i Znajo- 
m vch, na exportację  zw ło k  Jej, ju tro  o godz; 2ej po 
po łudniu ,  z Kaplicy Szpitala Ewangelickiego, na smę-
ta rz  tegoż wyznania.

W d .  2 b. m. rozsta ł się z tymświatem, doczekawszy 
się lat 98 wieku, ś. p- Stanisław Jaroszyński. B y ł  ro 
dem z Wiednia, i t ru d n i ł  się w ia tach  czerstwiejszych 
profesją Zduńską. _

W czoraj wieczorem w domach tutejszy ch by ły  liczne 
zabawy ; używano rozry  w ki tańca, dzielono tort mig 
dołow y , p rojektowano dalsze uciechy na karnawał,  sp a ­
cery zimowe na W iejską Kawę, do Ohma i t. d., w y ­
cieczki na M askarad); dyskutowano pomysły kostju-
m ó w . d o m i n o w . t u a l e t b a l o w y c h  i inny ch t y m  podobny ch
ważnych płci pięknej interesów. Mnostwo szopek z ja ­
sełkami uwija ło  się po ulicach; a pączki ten przysmak 
k arnaw ałow y, ukazały się licznie.

Wiele osób w Warszawie, k tóre  mają zwyczaj w kle­
jać do Album  bilety wizytowe, i przechow ywać je r a ­
zem z innemi domowemi wspomnieniami, zajmuje się 
te raz  przeglądem i porządkowaniem tych biletów, k tó ­
re na Nowy rok 1849, jak grad  sypały się po w szyst­
kich domach. Od lat 20 kilku, a mianowicie od czasu 
wydoskonalenia litografji, liczba osób posiadających 
bilety wizytowe w W arszawie, pow iększyła się nad­
zwyczaj; przed tym  bowiem czasem, kiedy bilety sz ty­
chowane należało sprowadzać z zagranicy, a głowmie 
z Londynu i Paryża, zamożni ty lko  mogli je  posiadać- 
Bilety takie by ły  początkowo na papierze matowym, 
później dopiero z jawiły  się na papierze glansowanym, 
albo różnemi wytłoczeniami przyozdobionym. Parnię 
tamy je takie od r. 1826. T łoczone w litografjach t u ­
tejszych giansowanei nieglansowane bile ty , t rw a ły  do 
r .  1835. W tym to roku, właściciel w zorow ego za­
k ładu  litograficznego P. Schuster, p ierwszy naśladu­
jąc bilety paryzkie, zaprowadził u nas bilety na p aP‘e’ 
rze porcelanowym (papier  porcelaine). W ów czas^  
z jaw iły  się bilety z fa c  simile podpisów osob, a jed 
cześnie w Paryżu  z sylwetkami właścicieli.  U na

' n iezna laz ła  n aśladow ców , wszakze w



26 —

1837.jedna * znakomitych osóKtfcWarssa wie obecnych, 
a talentem rysunkow ym  niepospolitym obdarzona, 
"Wciągu kilkunastu wieczorów czasu wielkopostnego, 
"wyrysowała na odwrocie każdego z odebranych w cią­
gu karnawału biletów, sylwetki osób biletami wskaza­
nych. S y lw etk i te w massie ogromnej a podobieństwa 
rzadkiego, s tały  się własnością jednej z Dam w ów czas 
*  Warszawie goszcząc\ ch, czy je  zachowała dotąd, to 
nam niewiadomo. Odtąd bilety zdobiły  się rozmaicie, to 
wyobrażeniem koron godności szlacheckiej albo t y t u ­
łów . to herbem,to  wreście in nem i przydatkami. Były i 
kolorowe, i malowane, i gilioszowane, słowem różnego 
fasonu. Dziś bilety białe emaljo wane, na obie s trony są 
najmodniejsze. Dostarczają ich najwięcej właściciele li- 
tografji  tutejszy ch. PP. Fleck,Herktier,H irszel,Kosiń­
ski, Przybylski \ Schuster. Aby dać wyobrażenie oza- 
trudmeniach tego rodzaju kunsz tu ,przy  toczym ciekawą 
sta tystykę lit'*grafji P. Schuster, k tó rą  w nowo e j ł n .  
szonyin w Bibl: Warsz: opisie W arszawy, Pan F .  M. 
Sobteszczański zamieścił. Pudługcodziennie utrzy my­
wanej kontroli zakładu P. Schuster, od czasu założe­
nia onego, to  jes t od r. 1821, przez ś. p. Teodora  V i 
vier, wyrobiono tam że : b lankietów rządow ych i r ó ­
żnych tabel exem plarzy 5.634,000; e tyk ie t  różnych 
kupieckich 2,500.000; rachunków 1,250,000; ad re­
sów 230,000; rycin różnych 250,500; biletów wizyto­
w ych  (od r .  1835) 2 ,352,000; biletów na imieniny i 
nowy rok  686 ,000 .

Księgarnia Ig: A  łukowskiego, odebrała nowości na­
stępujące: Korzeniowskiego, W ędrówki Oryginała, 
z rękopismu nieznajomego Autora; cena z ł .  II .  Listo­
p a d  romans h istoryczny, przez Autora Pamiątek S ta ­
re g o  Szlachcica, wydanie d rugie  poprawne, w 2 c h  to­
mach, zł. W iązanie dla mnich wnuków, p ie rw iast­
ki czytania, jako zachęta do nauki, przez Dziekońskie- 
go; z ł .  8 . Źródło wiadomości dla dziatek polskich, 
czyli A  becadlnik powszechny w dwóch częściach,przez 

s t a re g o  Przyjaciela dzieci. Podarunek  i nagroda  dla 
■chłopczyków i panienek, z rycinami kolorowanemi, 
z ł  6 g r .  20. bez rycin zł. 3 gr .  10.

Dymissjonowany Pułkow nik  A rtylerji ,  k .A d a m o ­
wicz, z ło ż y ł  wczoraj w Redakcji Kurjera (w miejsce 
rozsyłania biletów z powinszowaniem Nowego Roku 
▼. s.) zł. 3 dla ubogich wstydzących się żebrać, do 
•rozdania przez Instytucję lałmużniczą Arcy-Bractwa 
nieustającej Adoracji N. SA K R A M EN TU , i z ł .  2 dla 
Kaleki w domu E le rta .  -— 7/łożono w tejże Redakcji
od fc .fi .  z ł .  6 g r .  20, dla osieroć: W ych: T . W . D . __
Zawczasu sposobiące się do czynienia dobrze, małe 
M arynia  i Zosia, nadesłały do Redakcji Kurjera, z ł .  
10, dla Sali Ochrony p rzy  ulicy Pańskiej.

Od początku wiosny aż do późnej prawie jesieni, Do­
lina Szw ajcarska  uprzyjemniała Publiczności czas po­

św ię co n y  spacerom albo wypoczynkowi po takowych. 
•Dość częste i liczne uczęszczanie Gości w-te mięjsce, w y­

nagrodziło  u trzym ującym  zakład, podjęte przez mcii 
starania i t rudy ; wdzięczni za doznane względy, p r a ­
gną zjednywać je  bezprzestannie. W tym'cel u i pod 
czas pory zimowej, a miano wicie przez karnawał,  p r z y ­
gotowani będą na przyjęcie łaskawych Gości. Z eb ra ­
nie zaś w Niedziele, uprzyjemniać będzie, jak słychać, 
muzyka. M iłą  więc będzie rzeczą, przejechawszy się 
w s trony  dalekie i przeziąbłszy na mrozie, w ypoczy ­
wać wracając w Dolinie, wśród ciepłej atmosfery i 
czarujących dźwięków harmonji.

Tygodnika Lekarskiego N° 52, kończący r .  1848, 
wyszedł z d ruku ,  i obejmuje między innemi: S postrze­
żenia terapeutyczne; Kollndjum. etc. P , \m > to w y­
chodzi i nadal. W ydaw caT ygodn ika  Lekarsk: zwraca 
uwagę 1 P. 1 renum era torów , iż kto nie chce doznać 
p rze rw y  w o trzym yw an iu  dalszych numerów, winien 
niezwłocznie zgłosić się z nową prenum eratą  na r. 1849, 
w miejscu, z kąd dotychczas to pismo odbiera ł.

Pięknie urządzony, a tak szczęśliwie położony dla 
p rzybyw ających  lub odjeżdżających koleją żelazną, 
hotel W arszawsko-W iedeński, ńa rogu  ulic M arsza ł­
kowskiej i W idok, przeszedł od kilku miesięcy pod 
zarząd P .G  u sta wa Wiśniewskiego, p. W iśniewski t ro ­
skliwy, aby Podróżnym  u niego zamieszkującym, nie- 
forakło na żadnej w ygodzie, oprócz starań o wszelkie 
po trzeby  lokalu, baczy jeszcze szczególniej,  aby i u- 
trzym yw ana przez niego tamże Restauracje, odpow ia­
dała w każdej chwili żądaniom przyby  wających z po ­
d róży ,  albo miejscowy ch szukających w niej'wy gody 
s to łu ,  bacząc o kuchnię, niepomija i piwniczki, k tó rą  
starannie zaopatrzy ł .  W  takim stanie rzeczy niepozo- 
staje, jak tylko życzyć P. Wiśniewskiemu, aby Pub li­
czność zaszczycając go swerni w zględami, wy nagrodzi­
ła  mu podjęte koszta i t ru d y .

Podpisany, na k tó rego  ręce A. Z. r ac zy ł  z ł o ż , c  
wsparcie dla ubogiej rodziny, dziękuje mu imieniem 
ludzkości, za ten dar  dobroczynny.—  L .J .

Kurs wczorajszy : Listy zast: nowe, za 100 zł. żaJa -  
ją  rs. 14 k. by (zł. 97 Rr. 26 ), dają rs.  14 k. 64 (zł. 97 
g r .  18); wartość kuponu k. 273 .

Na ostatnich targach W arszawskich i Pragskich, 
p łacono, za korzec 4 ro-ćwierciowy iy ta  rs. ! k o p .01 , 
pszenicy r s .3 k .  80, jęczm: r s . l  k . 74 , owsa rs.! k .2 4 7 z ,  
siana fura jednokonna od rs. 2 k. 70 do rs. 3 k. 75, p aro ­
konna od rs. 4 k. 50 do rs.  5 k. 10, słomy fura zw ycza j­
na o<j.rs. 1 k. 20 do rs.  1 k. 95 , kartofli korzec k. 95 je , 
okow ity  garniec k.SO1/ ; ,  szumówki k . 4 7 ’/ 2. (G. P .)

Onegdaj w T eatrze Rozmaitości przywołani,  po Ko­
medii Pięc lat, JPani Estella, a jPanna Moroz i JPan 
Jasiński po 2 -kroć; po Kom: Mieszczanie i Kmioiki, 
JPanna Ciemska, JPanna Morys 2-kroć, oraz JPan 
Rychter  7-kroć.—  W czoraj w T eatrze  Wielkim po 
Machbecie, JPani Rywacka  5-kroć, JP an  TroszelS- 
kroć i JPan M atuszyński 2-kr< ć.

V4 dniu 17 z. m. Paw eł W nukowski, mieszkaniec wsi



27 —

1 -owia now: August iwskiego,  p ływając  czółnem.po
I e lii tb r za  za połowem ryb,  skutkiem przewróce-  

się t akowego,  wpadł  w wodę i u t o n ą ł . —  W dniu
I I  z. ni. Rosłonkówna  Antonina,  lat 19 mająca, służą- 
a z miasta Nowogrodu,  wy ciągając wodę z studni,  do- 
ała paroxyzmu konwulsji ,  w skutku  czego wpadła do 
udni i życie post rada ła .—  W dniu 2d z. m. Katarzy-

U rbańska  wyrobnica ,  lat 18 licząca, we wsi Duni- 
w pow: Włoc ła ws k im zamieszkała,  idąc do lasu po 
ewo,  gdy przechodzi ła  przez jezioro przy folwar- 
K r t ewenl będące,  w skutek załamania się pod nią 
j, wpadła w wodę, i tąż zalaną została.— W dniu 2-5 

» m. we wsi Polubica,  Paw eł  K aczaniuk  i Anna Ma- 
ykowa  włościanie,  wywierciwszy za pomocą szy- 

a o tw ór  w beczce okowity  stojącej na furze,  w skut- 
zbytecznego użycia tejże,  nagle żyć przestali.  —  

.gorzele b y ły :  w mieście Sw oa łkach ;  we wsi Skrzy-  
n czki, pow: Włoc ławsk im;  w kolonji  Teodory, P ° " ‘* 

radzkim; we wsi Trusko lasy , pow: Łom ż\ ńsk im ;  
mieście Gowarczowie; i na pustkowiu K ucharzew - 
im pow: Sieradzkim. (G.P.)
Z  Petersburga. —  N. PAN,  ozdobić r aczył  Orde- 
m Śgo S t an i s ł aw 'A 3ej kl., Pana S la h l, Porucznika 
ojsk Prusk ich  pułku  Ki rys je rów imienia J.  C. Vt. 
ielkiego Xcia M i c h a ł a  P a w ł o w i c z a ,  i P. v  S w a n  

rchiwistę Naczelnego Archiwum Stanu w Królestw ie 
•lenderskiem.— Pani Sulm enow , małżonka Admira- 
Sulm enow a. rozstała się z ty m ś w ia te m . —- Jo n i'

; .la -A legri (Piał z loter ją fantową) dane w Moskwie 
Pa id / :  r.  z. na korzyść  Sal Ochron,  przyniu- 

y dochodu rs. 5,209 k. 95.— Oka pod TSiźnym \o w -  
orodem , w d. ' ’/ s i  Listopada r. z., a W o łg a  w d. 21 
iistop: (2 Grud :)  r.  z., po k r y ły  się lodem.—  W ciągu 
• szłego Listopada,  sprzedano na targach Pe t r r sburg -  
kich 8560 wołów,  278 k rów  dojnych.  5901 cieląt, 

2834 baranów,8724 wieprzów;  w ogóle 20,297 sztuk,  
wartość rs. 409.598.  Cena mięsa przedniego była 
op. ( 16 gr .) ,  za funt; średniego 6 r/a k. (13 gr . ) ;  po- 

. liego 5 k. (10 g r . ) . — Znany fortepjanista Antoni 
Hu instein, Czł:  Tow: Warsz:  wsparci* Ar tys tów mu* 
i r znych ich wdów isierot ,  p r zyby ł  do P etersburga , 

ie wkrótce  wystąpi  w koncercie.  Tamże p rzyby ła  
t • Pani honing , śpiewaczka holenderska.

i idea honorowy M ichałowski, Deputat  Zebrania 
Szlachty Gubernj i  Kijowskiej,  zmar ł .

Z  Odessy. —  Po'dług urzędowych wiadomości,  za­
sób pszenicy na składach Odeskich,  wynosi ł  na d. I0/za 
z. m. 725,000 czetwert i ;  cena tego zboża by ła  od rs. 
5. k. 14 do rs. 6 k. 71. W  ciągu żeglugi  tegorocznej ,  
p rzy by ł o  do por tu  1073 okrę tów,  a odpły nęło 999.

W iadom ości z K aukazu.—  Po bohaterskiej obronie 
warowni J c h ty ń sk ie j  i porażeniu band Szam yla  nad 
brzegami S a m u rn , przez wojsko oddziału Dagestan- 
skiego, kozacy linjnwi odznaczyli  się także nad Ku- 
b a n t m  świetaeini dowodami męztwa i odwagi.  Nieu-

l egłe plemiona Zakubańskie,zamierzając jeszcze od wio­
sny zamach stanowczy na granicę,  zaczęły zbierać się 
ze wszech s t ron w połowie Października.  Naczelnik 
p raweg o  sk rzyd ła  li oj i kaukazkięj,  J ene ra ł-Major  K o ­
walew ski, w  oczekiwaniu,  aby pLany nieprzyjaciela o- 
bjaśniały się lepiej, rozlokował S00 kozaków w Ust 
•Łabie, 600 w stanicy M ikołajew skiej i 700 w B a ta ł-  
paszyńskiej. Piechota zajęła stanice najbardziej na 
niebezpieczeństwo narażone, milicjazaś N n g a jeó w nad- 
kubanskich wykonywała  rekonesanse. Jenera ł -Major  
K ow alew ski osobiście stanął  z 759  kozakami i 4 a r m a­
tami w C za m łyksk ie j , jako w punkcie ś rodkowym,  
7. kąd można by ło  bronić linje K ubańską  i Ia b y ń sk ą . 
31 go Paźdz: nieprzyjaciel  śród mgły ,  ruszy ł  ku  aułom 
Suł tanowskim.  Wszakże za ry ch łem odkryciem jego 
śladu przez Xięcia Nagajskiego,  A dil-O ire ja -C han łan -  
P eczew a, kozacy rad< śnie rzucili  się za rabusiami,  i 
t uż  za niemi przepraw iii się przez K ubań  pod aułem 
E,d‘k a -.4bułow a. T u  przekonano się, iż zamiarem g ó ­
rali by ło  napaść na stanicę Sengilejew ską, i niebawem 
wszystkie oddziały wysłano ku zagrożonemu punkto-  
w i. Ledwo 20 do 30 ludzi przodkowych  z nieprzyja­
cielskiego t łum u w targnę ło  w stanicę, wpadł  w nią 
z drugiej  s t rony Podpułkownik  U ngern S ternberg  
z 2 50 ”kozakami pu łku 8tawropolskiego i uderzy ł  na 
góral i  pałaszami.  Walka była nierówną,  lecz nadbie- 
g ł e d w i e  seciriy kubańskiego pu łk u  z Pułkownikiem 
W ołko w  i starszy nami wojskowemi Chucijewem  i Me- 
szczerynowem  wbi ły  się w sk rzyd ło ,  a 4 ry  seciny t e ­
goż pu łku  w t y ł  nieprzyjaciela.  Górale mający jeszcze 
si łę przemagającą,  wy trzymali  uporczywie ten napad, 
i zawziętemi atakami usiłowali kozaków odeprzeć.  W a- 
leczni linjnwi okazali tu męztwo niezwyczajne,  inietyl-  
ko nie ustąpili,  ale nawet  górali  odegnali,  O tymże cza­
sie przy by ły  Esauł  Jnoziemcew  z 4ina działami konne- 
mi, silnym ogniem kar taczowym zmusi ł  nieprzyjaciela 
d oo d w ro tu .  Napróżno górale,  mający 600 wy boro­
wych napastników jako straż tylną,  kusili się porządek 
ut rzymać.  Pięć razy stawali do boju,  pięć razy ar ty-  
lerja konna obsypując ich kartaczami,  wy pierała z sta­
nowisk dogodnych.  Tymczasł m kozacy nacierali na 
cofające się t łum y,  k tóre  w końcu pierzchnęły zupe ł ­
nie. Niestrudzeni kozacy ścigali rabusiów na 30 wiorst 
do K ubanu  i przeszło na 20 wi rs t  za tą rzeką.  Jedy­
nie zmęczenie się koni, wst rzymało  K ubanców  i S la -  
wropolcow, wraz z p rzyłączonym do nich Pu łkowni­
kiem W achsm uth  z6c iu secinami Choperskiego p u ł ­
ku,  od dalszego ścigania górali  jeszcze na wiorst  kilka. 
I t a k ,  t ł um  nieprzyjacielski z 1500 najdzielniejszych 
najezdników,  nietylko nic nie skorzys tał  w  stanicy k t ó ­
rą chciał  złupić,  ale poniósł nadto stratę ogrom ią. Do 
300 t rupó w zaległo całą jego d rogę ;  a pod ług  wiado- 
m iści zasiągniętych z au łów sąsiednich, z całej w yp ra ­
wy nie zostało 100 ludzi nie ranionych.  Zdoby cz koza- 
h o w j t a k c o d o  liczby j ak o te i  wartości zabr. D y ch  wierz-

O
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chowców i broni,  jest bardzo znaczną. Z s tronv ros- 
syjskiej 10 poległo, 30 zostało ranionych, a 9 odi iosło 
kontuzje.

A nglja.—  28go z. m. rozsta ł się z tym światem H ra­
bia Oxford; jego ty tu ły  odziedzicza po nim hor A H a r­
ley-—  Dziennik Standard  donosi, iż Ministerstwo za­
proponuje aby skala obecna cła od zboża, by ła  jeszcze 
na rok zachowaną.—  Z miast fabrycznych wiadomo­
ści są pom yślne.—  P od ług  wiadomości z Neapolu 
% d. 17go z. m . , Posłowie angiel: i francuzki, do tego 
czasu nie przedstawili jeszcze noty ostatecznej w zg lę­
dem Sycylji; zdaje się nawet, iż pośrednictwo niezbyt 
gorliw ie  jest popierane. Dziennik Czasy oddaje sp ra ­
wiedliwość Królowi Ferdynandowi, że środkami ener- 
gicznemi u trzym uje  spokojność w Państwie Neapoli- 
tańskiem.—  Sir August F ry d e ry k  d'Este, syn Xięcia 
Sussex, z córki Hrabiego Duamore. Lady Augusty 
M urray, z k tórą  Xiążę ożenił się w Rzymie r. 1793, 
rozs ta ł  się z tym św ia tem 28goz .  m. Wiadomo, iż k o ­
rona nie chciała uznać potomstwa Xięcia Sussex  legal- 
nem, z przyczyny , iż Xiążę zaw arł  związek małżeński 
bez Królewskiego zezwolenia. Jedyna siostra S ir  Au 
gusta d'Este, zaślubiła przed kilką laty W ielkieno Sę. 
d/.iegoSir Tomasza W ilde.—  X ię  Nemours iX ię ' tw o  
Aum ale, po odwiedzeniu Królowej V\ dowy Adelajdy, 
udali się do Oxford, cele in zwiedzenia tamecznego uni­
w ersy te tu .  —  K orrespondent dziennika Czasy do­
nosi, iż rząd francuzki nie chc ia ł przyjm ować Pana 
Canuti, mającego missję z Rzym u.—  W ą tp ią  teraz 
czy Francja  i Anglja, czynić będą przedstawienia 
w przedmiocie nowej w ypraw y neapolitańskiej do Sy- 
c y l j i .—  Gazecie Poczta poranna, donoszą z Hisz- 
panji, iż w p ły w  Kabrery  w Katalonji wzrasta; jedynie 
dla b raku a r ty ler j i  zaniechał ataku na warownię Fich; 
górale  duszą i ciałem są mu oddani — W Lisbonie k u r ­
suje następująca lista nowo u tw o rzy ć  się mającego Ka­
b ine tu :  A osta-Kabral M. spraw  wewr.ę:, M argrabia 
Fonteira  m arynark i ,  Józef  K abral sprawiedliwości, 
Freyre  wojny, Franzini skarbu, Castro spraw  zagr:. 
—  G ubernator  przylądka Dobrej nadziei S ir  H arry  
Sm ith, w c ią g u  rozmowy z Naczelnikiem Rafrów Kre- 
li, podarow ał mu stary  su rdu t  i dodał uwagę, że nie­
przyjemnie dla niego widzieć Kafrów chodzących na­
go, ale też życzy, aby na przyszłość sami sobie kupo ­
wali suknie, i aby często by wali u Misjonarzy celem 
zostania dobremi chrześcianami. Gdy G ubernator  
siadał do powozu, wołali za nim naczelnicy i lud: »By- 
waj zd ró w !  idź w pokoju! Inkosi In ku lu ! ”  W ł o ­
ścianom holenderskim oznajmił,  iż ustawa osady po­
winna pochodzić z A n g tji.—  Zdaniem dziennika Cza­
sy, dążnością Ludwika Bonaparte  je s t  p rzyw róc ić  
cesarstwo, bez polityki zaborczej—  W Hull p rzysz ło  
do zaciętej bija tyki między majtkami duńskiemi a nie­
mieckiemu W wilję B o ż e g o  N a r o d z e n i a  szoner Ok- 
kilina z Ernden, w ywiesił  b y ł  flagę niemiecką; około

40 majtków duńskich w la rg rę ło  na statek i zdar ło  
flagę; Policja z ła twością rozłączy ła  w a lc zą cy c h .—  
Bank angielski w ostatnim tygodniu  z. r .  miał b a n k o -  
cetli w obiegu na 16.875,400 funt: szterl:; zapas g o ­
tówki na 15,000,676 f: szt:.—  W  pa rat] i Śgo M a r c i n a  

w polu, w Londynie, 29go z.in. pierwszy raz o tw o ­
rzono nową pralnię i łazienki dla ubogich. Jes t  to 
zabudowanie mające 150 stop d ług i ści. Kąpiel zimna 
Iszej klassy kosztuje 3 pence, 2giej klassy I peny; 
ciepła dwa razy tyle. W  pralni 100 Niewiast może 
jednocześnie odbywać pranie. Całe zabudowanie ko­
sz tow ało  5 ,000 f. szt:. —  Cholera z szczególną mocą 
grasuje  w Szkocji.

A u s tr ja .—  Xiązę Windiscbgraetz po obsadzeniu 
miasta Raab, w y s ła ł  b rygadę  jazdy Jencrała-M ajora 
Ottinger, w pogoń za nieprzyjacielem do Habolny; J e ­
n era ł  posunąwszy się do tego punktu  ‘28go z. m. o 5ej 
rano, zastał przednią straż nieprzyjacielską uszykowa­
ną,  i niebawem ją  at takował. Rataljon by łego  p u łk u  
Xcia Pruskiego, liczący około 600 ludzi, został roz­
bity  przez dwa dywizjony k irysyerów  W allmoden, 
resztę zabrano do niewoli. Między poległem i,znajduje 
się by ły  Kapitan Szel, k to rego  rokoszanie zaawanso­
wali na M ajora; prócz tego ,  pojmano jeszcze wiele 
huzarów  i pieszych z bafaljonówHonvi r/( laiidst tu rm u ), 
razem 7 Olicerów i 700 żołnierzy , między niemi 200 
ranionych; zdoby to także w óz amunicyjny i chorągiew . 
Rokoszanie uprowadzili wpraw dzie kilka koni z s ta ­
dniny w Babolnie, ale w zabudowaniach szkody nie 
zrządzili.  Feldmarszałek  29go z.m . miał dalej posunąć 
swoje obroty wojenne.— HrabiaKajetanfimingeniV«/>- 
penburg  mianowany Prezesem rząduTy  rolu i Voralber- 
ga: a węgierski Radca Metell Otegowich, Radcą mini- 
s terjalnym w ministerstwie spraw ie :;  zaś Radcy mirii- 
s terjalnemu Doktorowi Adolf Fischhfff, żądaną d y ­
misję udzielono.—  Deputowany Faster został z urzędu  
Profesora z łożony.—  Zaraz po Nowym Roku miała b sć  
w prow adzoną w wykonanie nowa organizacja władz 
sprawiedliwości w Austrji niższej.—  G ubernato r  W ie- 
dnia ,Feldmarszałek Porucznik Baron Welden, w ydał 
odeEwę ostrzegającą, aby unikano zbiegowisk, gdyż 
siła zbrojna ma rozkaz strzelać ostremi ładunkami do 
t łum ów  nie rozpraszających się na wezwanie w ładze;  
a na przypadek zbiegowiska, załoga stolicy w p rzec ią­
gu 15 minut może stanąć na przeznaczonych punktach. 
—  Znaczna liczba Deputowanych z sejmu w Kromie- 
rzu, przy była na Święta do B ie d n ia .—  Wiadomości 
o zwycięztwach armji cesarskiej w W ę g rzec h ,  och ło ­
dzi ły  umysły w Lombardji. G ubernato r  Medyolanu 
Hrabia W im pfen, napomniał mieszkańców, aby za ­
chowywali się spokojni*.—  Feldmarszałek  Porucznik 
Xżę W aza, uwolniony został od s łużby .  Feldmarsza­
łe k  Porucznik Baron H rabowsky, właściciel p u łk u  
piechoty Numer 14, i Baron U/agoevich właściciel p u ł ­
ku  piechoty N um er 39, przestali być szefami takowych;



pensjonowano kilku Jenerałów,  a innych awansowano.
—  Rank aii-tr: zawar ł  z domem Rotszy/dów  układ o 
dostaw ę 4ch iniljonów srebrem.  Agio od srebra wynosi 
*• raz 10 procent .—  Cesarzowa Matka i \ r c y - \ i ę  S te­
f a  i, mają zamiar obrać Pragę  za miejsce rezydencj i .
—  Kossuth ma znajdować się obecnie w Komornie.—  
Przyjmowanie bankocetli  węgierskich zostało w Presz- 
burgti zakazane; z tej p rzyczyny  spadły o 10 procent.
—  Jan Grunzweig, Katolik,  59 lat mający,  tkacz,  r o ­
dem z Rudo/stadt w Czechach; Jan Furchtmnyer, Ka­
tolik, 54 lat mający,wy robnik,  rodem z Wiednia; i  Igna­
cy Szileczky, Katolik, 51 lat mający,  czeladnik szmu- 
klerski ,  rodem z Cieszyna w Szląsku;  za udział  w r o ­
koszu zbrojnym,  skazani zostali: pierwszy na 3-letnie, 
dwaj  ostatni na 2-!etnie ciężkie więzienie.-— Podróżni  
p rzybyl i  z W enecji zapewniają,  iż tamże panuje teraz 
zupełna obojętność dla spraw pol i tycznych.

Galicja. Kraków 2 8  Grud:. —  Dzisiejsza Gazeta 
Krakowska zawiera następujące rozporządzenie:  >i R a ­
da.ddm in istracyj na okręgu Krakowskiego. W s k u te k  
odezwy Komisji Gubernjalnej  z d. 23 b. m. Rada Ad­
ministracyjna podaje do powszechnej wiadomości,  iż 
Wysok ie  Minister jum Spraw Wew: ,  Reskryptem swym 
z d  21 Grud:  r .b .  względem emigrantów i zbiegów llos- 
syjsko-Polskich,  rozporządzi ło co następuje:  1) Ci e- 
migranci ,  k tórzy w skutek kapitulacji Lwowskiej  i 
zbiegiRossyjsko-Polscy bez dowodów utrzy mania p rz y  • 
by li, w interesie zaś publicznej spokojni śei i porządku  
Galicję i Państwo Austrjackie opuścić mają, jeżeli ze ­
chcą do Francj i  udać się, i na opędzenie podróży  koszta 
posiadają, mają być opatrzeni paszportami,  przyczem 
im protokularnie  cświadczyćnależy.  że jeżeliby znowu 
do Galicji lub okręgu  K raków skiego powrócil i ,  do swej 
ojczyzny,  albo do miejsca urodztnia odstawieni zostaną. 

' 2 )  Ci emigranci  i Rossyjsko-Polscy zbiegi,  k tó rzy  bez 
sposobu do utrzymania zostają,  muszą za łaskę uważać 
i e  rząd staranie obejmuje ,  ich d > Ameryki  przenieść, 
i koszta ztąd wypływające  opędzić, gdyż i kraje P rus ­
kie i Niemieckie przyjęcia ich wzbraniają się, albo po­
w ró t  do krajów Rossyjskich,  lub też przeznaczenie do 
Amery ki obrać sobie mogą.  a R/ąd starasię o ich p rz e ­
wiezienie,  jedynie z zasad ludzkości ,  nie zaś z obowią­
zania się jakiego.  3) Ci zaś emigranci  i Rossyjsko-Pol­
scy zbiegi,  k tó rzy  niepomni  na to, że w k raju tolero­
wani byli ,  i na ludzkie obchodzenie sięznimi w skutek 
kapitulacji Lwowskiej  doznane, w niegodziwości tak da ­
lece posunęli się, iż weszli w szeregi  zbuntowanych 
Wę gró w’, i walczą przeciwko wojsku cesarskiemu, sko­
ro tylkoujęc i  zostaną, władzom Rossyjskim wydanemi 
być mają, jeżeli w sku te k  swoich czynów pod Sąd w o ­
jenny podciągnięci nie będą.—  Kraków dnia 27 G r u ­
dnia I 848 r .—  Prezes,  P. Michałowski. Sek: Jlnv,  kVa- 
silewski."

D anja . —  Gazeta berl ingska zawiera a r ty k u ł  pół -  
urzędowy,  usi łujący dowieść,  że fałszywe są wieści, j a ­

koby Danja przyspos biła at tak . d s t rony J lsen ;  Danja 
pomnaża tylko swoje si ły,  aby siebie zabezpieczyć.

F ra n c ja .— Zgromadzenie Narodowe 3ftgo z. m. 
znowu odrzuci ło p ropozyc ję  względem ułaskawienia 
więźniów majowych i czerwcowych.  P. Odilon B ar- 
rot oświadczył ,  że ministerstwo nie myśli wstawić się 
za tą propozy cją przez wzgląd na interes społeczeń­
stwa. — Moni tor  30g > z. m. ogłasza następujące zmia­
ny w ministerstwie:  P. Leon Faucher, mianowany zo­
stał  Ministrem spraw wewn: w miejsce P. Leona de 
Mallevilte, k tó ry  o t r zym ał  żądaną dy misję; Lacrosse, 
Wice-Prezes  Zgromadzenia Narodowego,  mianowany 
w miejsce Leona Faucher, Ministrem pracpubl : ;  B uf-  
fe t  Reprezentant  narodu,  mianowany Ministrem roln ic­
twa i handlu w miejsce Pana Bixio, k tó ry  o t rzymał  
żądaną dymisję.  Powyższe 3 dekreta są podpisane przez 
Prezydenta Rzeczypospoli tej  Ludwika Napoi: Bona­
parte, a kontrasygnowane przez Prezesa Rady Mini­
stra sprawiedliwości ,  Pana Odilon Rarrot. Zapewnia­
ją ,  że i Pan Falloux  złoży ministerstwo oświecenia, 
z przyczy ny nieprzvjęcia Hrabiego /Wontalembert ja­
ko Posła w Londynie. Dziwią się, iż P.  Lacrossezna- 
ny jako gor l iwy stronnik kandydatury Jenerała Cavai- 
gnac, uzyskał  miejsce w gabinecie. P assy  zostaje 
p rzy  ministerstwie skarbu w skutek usilnych nalegań 
ze st rony Panów Thiers, Mole, Argout i Rotszylda, 
którzy  mu przedstawil i ,  ż e j e go  dymisja spowodowa­
łaby niezmierne za wikłania wświecie finansowym, w y ­
magającym ku końcowi roku względów szczególnych 
na l ikwidacje interesów. Pod łu g  gazety Jrancuzkiej, 
Ludwik Bonaparte  chciał  kilka osób mianować Pre fe ­
ktami,  aby wynagrodzić ich usiłowania przy wspiera­
niu jego kandyda tury,  czemu opierali  się PP.  Bixio i 
Malleoille, i z tąd wynik ło  rozdwojenie.  Dziennik K re­
dyt utrzymuje,  że ci Ministrowie opierali się zamiaro­
wi Ludwika Bonaparte, aby zniszczono akta tyczą ­
ce się jego osoby w wypadkach w Strasburgu  i Bou­
lognei pod ług  innych miał rozdwoić się z Panem Odi­
lon Barrot, o ułaskaw ienie więźniów majowych i czer ­
wcowych.  Inni znowu przypisują przesilenie ministe- 
r jalne uchwale Zgromadzenia Narodowego o podatku 
solnym.— Prezy dent Rzeczypospolitej  29go z.m. w to­
warzystwie Bankiera Fould, zajeżdżał  do ki lku maga­
zynów mebli i wyrob ów  brązowych,  gdzie rozliczne 
poczy nił  obstalunki.— Po zanominowaniu Wice-Prezv-  
denta Rzeczypospolitej  (co nastąpi za parę tygodni) ,  
Ludwik Bonaparte  odbędzie podróż po Francji ,  aby  
osobiście obeznać się z potrzebami i duchem ogólnym na­
ro d u . —  Marszałek Molitor 29go z. m. ogłosi ł  odezwę 
pożegnawczą do Inwalidów,  ponieważ stryj  P rezyden­
ta Hieronim Bonaparte  w dniu następnym obją ł  po 
nim Gubernators two,  n ieśli cokolwiek pocieszyć muie 
może w obecnem rozstaniu się z wami (powiada Moli- 
tor), to myśl jedynie,  i e  moja o was pieczołowitość 
przechodzi  ua brata nieśmiertelnego Cesarza, owego
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fcrata, k tóry d> osTwfniej godziny C"sarstwa tak wale- 
ciinie odznaczał się na polu s ł awy . ’' —  Zgromadz inie  
Narodowe chce jeszcze uchwalić prawa organiczne 
przed swojem rozwiązaniem się. —  Rząd nie ogłosi ł  
depesz ot rzymanych 25)go z. m. z 7 tilonu  i M arsyiji, 
chociaż, mają być wielkiej wagi.  Gazeta S zta fe ta  za­
pewnia,  że O . t c i k c  Sty w k l ó tre przy będzie do P a ryża . 
Arcy-Biskup p - ryzki  o t r zymał  odpow iedź Papikźa da­
towaną l l r . m .  w której  wynurza życzenie, aby go RFj 
KA OPATRZNOŚCI  czem rychlej  wróci ła  d«> R zym u. 
Nuncjusz Pap irzk i  29go z. m. miał o t r zymać ważne 
depesze od Kardynała AntoneHi. w imieniu J e g o  Ś w i ą ­

t o b l i w o ś c i ,  i takowe przedstawił  Ministrowi sp raw 
zngr: .—  b e leduze  w y / w a ł  Proudhona. na pistolety,  
lecz drugi  pojedynku nie przyją ł .  — Syn Hieronima 
B o n a p a rte  ma być mianowany Posłem w Rzymie,  
W a lew sk i w Turynie.  R ouryueney  w Stambule,  Mon- 
tessuy  w Wiedniu.— Rząd zawiesił wydawanie pasz­
por tów  wydalającym się do lk a r j>.—  Posłom za g r a ­
nicą polecono wydawać paszporta byłym Ministrom 
h u d w ik a  Filipa, p ragnącym wrócić do F r a n c j i . —  
Miano aresztować byłego Prefekta G ervais  i jego Se­
kretarza Oreilly. —  Prezydent  R/pli tej  3 l g o  z. m. o 
8 */z wieczorem miał przyjmować członków Zgr:  Nar:; 
w  Nowy rok o I I ' / z  rano Jenerałów,  Oficerów iSztabs 
Oficerów, o lej Oficerów gwardj i  narodowej ;  osta­
tnich w pałacu 7 uilleries .—  Dzienniki jeszcze są na­
pełnione domysłami o przyczynie wystąpienia z gabine­
tu  P. M alleville , — Dziennik sporów  zapewnia,  iż d o ­
tąd nie potwierdziła się wiadom ś ć  o przybyciu  O j c a  
Śgo do Tulona; władze poczyniły tylko p rzygo towa­
nia na p rzypadek jego przyjazdu.  Pod łu g  opowiadań 
w  Tulonie,  J k c o  Ś w i ą t o b l i w o ś ć  przybędzie tylko na 
czas krótki ;  zT u l o n u  uda się do Marsyiji .  a ztąd do 
Majorki ,gdzieKrólowa hiszp: ofiarowała dlaNiego pałac 
dawnych Królów drra g o ń sk ich . —  Jenerał  Regnnult 
S t. A n g d y , ma być mianowany Posłem w Rerlinie, 
w  miejsce P. A r  ago,—  Głoszą,  iż Jene ra ł  Changnr- 
n ier  postanowił  rozwiązać legj mar t y le r j i  gwardj ina-  
rodowej .—  Prusk i  Jenerał  W illiam , p r z y b s ł  do Pa­
ryża .—  Dom bankierski  B . L. Fosild et Fould Oppen- 
heim  w Paryżu,  ogłasza, że P. Achilles Fould, (Repre ­
zentant  narodu),  usunął się od interesów handlowych,  a 
jego miejsce zajął P. Adolf Fould.

H iszpanja . —  Rząd hiszp: zamierza przesłać notę 
rządom katolickim w Lislnnie, P aryżu , Mnichowi?, 
W iedniu , Turynie , F lorencji i Neapolu, zapraszającą 
do przysłania pełnomocników,  do jednego z punktów 
hiszp: wybrzeża nad morzem Sródziemuem, eelrm u- 
cbwalenia ś rodków ku przywróceniu  niezawisłości r zą ­
du O j c a  Śgo Sędziwy Xiążę B aylen  (Castanios)
Szef  gwardji  hellabardji r ó w , uwolniony został  ze 
s ł u ż b y . —  W krwawej  potyczce pod F igueras  Iza- 
beiliści utracili 23ch w zabi tych,  między niemi 2ch 
Oficerów.

N iem cy .— Król  P ru sk i  z okoliczności zmiany roku,  
og łosi ł  odezwę do arinji,  w której  składając jej ż y ­
czenia, dziękuje zarazem za gorl iwość okazaną w cza­
sie zeszłorocznych w y p a d k ó w . —  Minister  Rzeszy ». 
G agern  ina ud .ć się do M nichowa . —  Król  W irt-m -  
bergski i \ ż ę  N assauski mieli oświadczyć -ię za p r z y ­
znaniem Królowi  P ruskiem u  dziedzicznej koronv ce­
sarskiej niemieckiej.—  W  pałacu H ardenberga  w B e r ­
linie  i w gmachu rządowym,  czynią przygotowania do 
posiedzeń Izb p rawodawczych;  w drugie in zabudowa­
niu zasiadać będzie Izba p ie rwsza.—  Król P ru sk i  28 
z.m.  p rzy jmował  na posłuchaniu p rywatnem w zamku 
w Pocztdamie., cesarsko - austrjackiego Posła nadzwy­
czajnego i pełnomocnego Ministra Hrabiego T ra u t-  
m annsdo'rjf-W einberg, k tó ry przedstawił  pisma za­
wiadamiające o zrzeczeniu się t ronu Cesarza F erd yn a n ­
da Igo, i o wstąpieniu na t ron Cesarza F ranciszka  Jó­
zefa; oraz pismo nowego swojego Monarchy,  za twie r ­
dzające go w urzędowaniu.

W łochy. —  R ąd tymczasowy 21 go z.m.  zajmował  
się skompletowaniem rzymskiego ministerstwa.  Ojciec 
Sty przed wyjazdem do F ra n cji , ma ogłosić manif-st  
pojednawczy.  — Nowa władza rzymska pozwoli ła 
wprawdzie odbywanie zabaw karnawałowych,  ale też 
poleciła stosować się do rozporządzeń Duchow ieństwa, 
gdy takowe staną zabawom na przeszkodzie.—  2<>go 
z. m. f rancuzki  parostatek 7 enare, p r zy by ł  z Ga>-ty 
do Civita Fecchji; przy nim stanął parostatek angiel­
ski;  niebawem rozeszły się rozliczne pogłoski ;  nikomu 
wszakże nie pozwolono zbliży ć się do p a r os ta tk u . —  
P. Rosselini 22go z. m. przy by ł  z T u ryn u  do F loren­
cji, z propozycjami ministerstwa Gioherti; ztąd udaje 
się do R zym u .—  Admirał  P a rk e r  i Poseł  ang: p rzy  
dworze  neapoli: P. Tem pie, 16go z .m.  znajdowali się 
w Onecie; jeszcze tegoż dnia wróci l i  do N eapolu. 
Prz yb y ły  z B ononji Marchese R ev ila cyu a , został  
przypuszczony d > ucałowania nóg P a p i k z k i c h . O d ­
dział  wojsk P a p i k z k i c h  pod dowództwem Kaprala Per- 
siana, wydaliwszy się potajemnie, z R zym u, p r z y b y ł  
d odcięty , oddając się pod rozkazy J e g o  S w i ą t o b i . i w o - 
ści .  Papież przy puścił  ich do ucałowania r.óg, i udzieli ł  
t ym wierny in poddanym Błogosławieństwo .—  Armja 
neapoii tamka ma byś  pomnożoną do 120,000 ludzi ;  u- 
zbrajania lądowe i morskie t rwają nieprzerwanie.

Ro zmailości. —  Telegrafy nie są,  j ak wiele osób 
może mniemać,  wynalazkiem X lX g o  stulecia. Chiń­
czycy,  w najdawniejszych latach znali sposób dawania 
sobie znaków, przez ognie rozpalane wzd łuż s łynnego 
muru chińskiego, k tó ry  l iczył  188 inil f rancuzkich.  
Arabowie i Azjaci, umieli rozmawiać za pomocą zna 
ków,  a Grecy i Rzymianie, często używali  w tym celu 
głosu t rąb,  chorągwi  i pochodni zapalonych. Anglicy 
pierwsi,  a mianowicie R ibert  Hook, rodem z tego k r a ­
ju,  wynalazł  alfabet znaków. W atsen , Folkes, C a­
vendish , używali  do tego elektryczności .  W końca



X V Itgb  wieku* Jm n k lh o ś , P i* jk  francuaki, ogłosił*
■ii wynalazł  sposob przesyłania nowin z Par yża do 
R zym u  w 3 lub 4 godzinach.  Adwokat  Linguet s two­
r z y ł  kombinację znaków telegraficznych ; wynalazek 
jego upa d ł ,  z powodu wypadków poli tycznych we 
Francj i  w końcu XVIII  wieku.  P róby  Xiędza Chnppe, 
czynione z braćmi w r. 17S7, za pomocą linji obracają­
cej się na osi, opat rzonej  skrzy dełkami,  i podającej 192 
znaków rozmaitych,  by ły  podstawą wynalazku dzisiej­
szych telegrafów.  P ierwszy  te legraf  urządzono p rzy  
rogatce  Chaillot, ale wkrótce w nocy aparat  ten został  
skradziony niewiadomo przez kogo. Bracia Chappe, 
zbudowali  następnie d rugi  te legraf  w M eni/m onlant, 
a w końcu t r zeci ,  k tó ry Zgrom:  Narodowe w r. 1792 
ostatecznie przyję ło .  Pierwsza lin ja telegrafów ur zą ­
dzoną została do L ille; a wiadomońć o wzięciu Conde, 
była pierwszą,  która t ą  d rogą nadeszła. Teraz tele­
grafy elekt ryczne są jeszcze szybszemi j ak wynalazek 
Bc:Chappe.—  P. Eug:  Jeanroi w Pary żu,wynalazł  spo­
sób wyrabiania grani tu sztucznego,-któremu dał  nazwę 
g ra n itu  Jrancuzkiego. Sk ład  jego podobny jest do 
asfaltu, lecz różni się niektóremi większemi zaletami, a 
zwłaszcza tern, że wyt rzymuje  nierównie lepiej w p ły w  
cieplika.  Może on być z korzyścią uży tym do w y k ła ­
dania chodników,  sieni, schodów,  jako też ścian w sk ła­
dach,  gdzie suchość koniecznie winna być zachowaną.  
Cena me tru kwadratowego jest  £  do 14 franków.  —  
Zarzucano pełnemu talentu Malarzowi,  iż więcej dla 
zys ku ,  niż dla sztuki i nieśmiertelnej s ławy pracuje.  
»Jeżeli chcecie abym b y ł  nieśmiertelnym, to  pozwólcie 
wprzódy ,  abym miał  żyć z czego” , odrzek ł  Malarz,  
powołu jąc  się na wieczną swoją goliznę. —  O dobrej  
żonie mawiał  pewien s tarzec:  nOna mnie we wszyst- 
k i rm pocieszała, ale po jej stracie, nic mnie pocieszyć 
nie zdoła.” (By ła  rodem z W a r s z a w y ) . —  »Pr/.e-
ci eż”  r ze k ł  W ój t  do chłopa,  k tó ry Dzierżawcy swe­
mu s k r a d ł  by ł  barana,  uprzecież dobrze widziałeś,  że 
to  nie twój  baran,  skoro na rogach miał wyraźnie w y ­
palone imię i nazwisko właściciela i owczarni ,  a mia­
nowicie:  Tom asz W asserm ann ., O w czarnia Jans- 
f e ld .”  nPrawda Wielmożny Panie, ale racz także zwa­
ż y ć ,  że cecha na rogach pierwszemi tylko literami 
T w - o - J  wskazaną była,  tak, że ja nieszczęśliwy myćla- 
ł e m  doprawdy ,  że to m ój baran.”

P R Z Y JE C H A L I do W A R SZA W Y .
Baturyn Jcn:-Lejt: 7. Pułtuska; Bryndza Teod: Urzęd: z Augusto­

wa; Bertrand Ign: Sędz: Pok: z W ilczogóry; Berendt kuk: Ob: z Ko- 
łacina; Czarnecki Bom: Ob: z Boisk; Daszewscy Mich: i Henr: Oby: 
zDzieciiiowa; Dubrowny Sztabs-Rotm: 7. E lizaw etgrodu; Xżę Gor- 
czakow D ym itr Junk ie r z Krzemieńca Podolskiego; K arniejew ski 
W ład: Ob: z Pajewa; Kuznicow Jene:-Lejt: z Gub: Płockiej; Luca- 
ra  W illi: U r/ęd: Austr: z Ołomuńca; Labieucow Jen.-Lejt: zG rodoa; 
Morami Józ: Ob: z Lublina; Newefski Jan Sędz:zlno‘włodza; Ostrow ­
ski W łodz: Hr. 7. liobyłnik; X. Przeżdziecki Mate: Kanonik z Kask; 
b t.rynk iew icr. Sokcat A djttkz Bosej i; Starczew ska Lud: Oby: z W ro- 
niuka; Turow ski Stan: Oby: z K arsyj'-W ężyk Sewe; Oby: z Topor;

B itandowicz Pr: Oby: z Radomia; Baron Fryderyk* ,Tener:-Major 
z Karlsruhe; X żę Golić vn Ł eohard  Radca Si t: z Berlina; Jabłoński 
Rtttn:Oby: z Romanowa; K obylińskiSew : Oby: zPoniatow a; Michaj- 
iow icz Duk: zPetersl):; Pawłów Jeue: Major* Dubna; Jiyw oldt F ry: 
Ob: z P łocka; Tom icka Tekla Oby : z Kożuszek; W oj akowski Napole 
O by: z Kowias. (G. I1 )

I t ®  N I E S I E N I A , .
Z wielu rekomendowanych sztucznych zębów’, naj­

większą dotąd wziętość mają w uczonym świeci*. tak 
zwane Zęby Osonnre de P aris. Przejąwszy podcza* 
poby tu  swego w Paryżu ,  najnow szy system  tychże, 
j ako  powszechnie chwalony,  i zaspakajający wszelkie 
życzenia,  przyrządzam takowy na mniejszą i większą 
skalę i ceny.—  Tyle poszukiwane -Łyżeczki zębowe, 
k tó r e  czyszczą i  konserw ują  zęby , doskonalej niż 
szczotki i t. p., na nowo udoskonaliłem, i są na różne 
ceny.—  .1. Maria N eum an, uprzywii :Dentysta ,  Krako: 
Przedni:  N°42ł>, wprost  handlu Win  Spiskiego.

8®4iłtSJt!VA atłasow e, morowe i inne, zupełnie 
now e, w raz 7. MASKAMI lub bez, są do w ynajm o­
w ania w M agazynie S tio jów  Damskich przy ulicy* 
Krakow:-Przedrir:, w prost domu Tow ara: Dobro­

czynności N r 4 3 5 .—  K. Sarnacka.

CUKIER k ra jow y , po 40 groszy font, w g łow ach, 
je s t do nabycia przy ulicy Mazowieckiiyj N r 1351 B, 
w domu Popław skich.

v U«>i£*iS« KIEMSSilE l ) l t OX DOW » , (
fk w Powiecie Pułtuskim  G ubernji Płockiej leżące, nad r z e - . 
J!/k ą  spław ną N arew  zw aną, mil 10 od W arszaw y, jed n a ' 
ykmila od s/.osse, w gruntach żadnej kw estji u iem ające,4 
f fw e d łu g  pom iaru świeżo zrobionego i mappy na g runcie’  
^ z n a jd u ją c e j  s ię , o raz regestru  poniiarow ego, zaw iera jącej 
W  w sobie w*łók now opolskich 47, morgów 22, pi-ętów B 2,j 
M i .; koinpletnemi zasiewami, dostateczną robocizną, Borami,* 
lhŁ ąkam i wielkienti i pastew nikanii, zabudowaniami dw or­
ka skicmi zupełnie nowemi, 7. Inwentarzami i wsz.elkiemi1 
Jpsprzętam i gospodarskiem i, są do sprzedania 7. wolnej rękiy 
ih w  każdym cz.sie. Gena j “dnej w łóki, iZłot: pols: 2,000.. 
e^Życz.ący suliie nabycia ty ch  Dóbr, zechce się zgłosić do" 
ę  U łaściciela tamże zam ieszkałego.

A d m in is tra c ja  dzierżaw y Podatku  Koszernego w Pow iat a t  h. 
da w n ie j Gub: Podlaską sk ła d a ją cy  oh.-—  Podaje do publicznej 
w iadomości, ź e o d  d. 1 Stycznia;do końca Grudnia r . b., są do w y­
dzierżaw ienia z wolnej ręki, dochody z Podatku Koszernego, miano­
w icie : I) z M. Burzenia i wsio w w całym  Pow: Sieradzkim," 2) z M. 
S kulska,W ładysław ow a Brudzewa z wsiami, w Pow: Konińskim i  

^K alisk im ; 3) z ftl. W olborza i Kozprzy z wsiami, w całym  Pow: P io tr­
kowskim, i 4) z wsiów w całym  Pow: W ieluńskim. Każdy zatem  
m ający chęć podjęcia się dzierżaw y, bać ogółow o lub szczegółowo 
.pom ienh-nyćh dochodów, /g łosić się winien do Kancetl: dzierżaw y 
Podatku Koszernego w VYarsz: pod N r 7G0, do przejrzenia w arunków  
i zaw arcia stosownych kontraktów . Jednocześnie Adm inistracja 
dzierżaw y Podatku Koszernego, ostrzega wszystkich Kontry hue »- 
tow , tak  w m iasteczkach, ja k  i wsiach wyżej wymienionych zamiesz­
k a ły ch , aby zaczy nając od dnia <1 Stycznia r. b., do czasu póki mia­
sta i wsie powyższe wydzierżawione nie będą, nie op łacali nikomu 
tak  zz a le g łtg o  ja k  i bieżącego podatku koszernego ,jak  tylko Oso­
bom w stosowne upoważnienia opatrzonym , i nie inaczej jak  zau - 
dańęl<rniem Kwitu sznurowego drukowanego Kassy Podatku Koszer- 
nt-go; w przeciw nym  bowiem razie , sami »obie w inę przypiszą, g t |j4
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0 pow tórną o p ła tę  exekw ow ani by zostali, a niewiadomością zasła­
niać się nie mogą, albowiem ostrzeżeni o tern zostali przez pisma 
publiczoe.—  W aiszaw ad .3  Stycznia 1849 r.

Dnia 2 b. m. o godz: 6 w ieczorem , w przejeździe przez M W a r­
szawę, mianowicie od rogatk i Pow ązkow skiej do /ą b k o w sk ie j, 
r.aginęła z b ryki TEKA sta ra , w której m ieściły się K ontrolle
1 Książki S trzeleckie, w raz z assygnacjam i do tych  naleźącem i, 
przez Rząd Gub: W arszaw ski Podleśnemu S traży  Sieraków  Leśni­
ctw a W arszaw a na r. 1848 udzielone. Łaskaw y posiadacz obecnie 
takow ych, ponieważ z nich żadnego użytku mieć nie może, zechce 
Odesłać takow e do Biura Rządu Guher: Oddziału Leśnego, gdzie o- 
prócz wdzięczności, otrzy ma nagrodę, jeżeli żądać będzie.—  J. L.

Z wolnej ręk i, je s t do sprzedania PANTALJON 
mahoniowy, o 6 ciu ok taw ach , w dobrym  s ta n ie ,za  
Rsr. 60 , p rzy  ulicy Piwnej w domu PP. M arcinka- 
r e k  N r 112, na 3m p iętrze, gdzie dzwonek.

^  n i
z d r o w a . # '  

rzy ulicy
KLACZ 5cio-leln ia , g ni ad.i, r< sła, 

je s t do sprzedania pod Nrem 483 przy i 
Miodowej, naprzeciw  Kościoła X X . Knpuoy 
nów. W iadomość w tym że domu na 2giem 

^piętrze od frontu. %

NIERUCHOMtlŚCI pod N r 334, 2129 i 2 130 , w W a rn : 
położone, dnia 28 Grudnia (9 Stycznia) 184Vs r, o godz: 
4  po południu, w T rybunale  Cy w: W arsz:. w drodze dzia­
łów , ostatecznie sprzedane będą. L icytacja N ieruchom o­

ści N r 33 4 ,od rs. 4170 k. 80; zaś N r 2 129 i 2 130,od rs. 1529 k. 91 
zacznie się. W arunki lic y ta c y jn e ita x ę , p rzejrzeć można w Kancel: 
Pisarza T ryb: W ydz: 3, i u podpisanego P atrona pod Nr 1776 przy  
ulicy Sto Jerskiej w W arsz: zam ieszkałego.—  Teodor Łącki, P.

Paw eł Tarczyński, KRAW IEC MĘZKI, p rzy  u licy  
Długiej Nr 557, na Potkaóskiem , utrzym ujący MA­

GAZYN UBIORÓW 'gotowych, ma zaszczyt polecić się Szali: Ptibl: 
T stałem i cenami tychże, a m ianowicie: Paleto ty  syberyn: od zł. 120 
do 140; dwa PŁASZCZE szopow e, jeden za zł. 500, d rugi za zł, 400; 
T użurki z podszewką kam lotow ą zł.90 , z jedw abną podszew ką zł. 
400; Spodnie kortow e od zł. 33 gr. 10 do zł. 40, Kamizelki kasze- 
m irow e od z ł. 18 do zł. 26; axam itne od zł. 40 do 46; F rak i z jedw a­
b n ą  podszew ką po zł. 90; przyjm uje o raz w szelkie obslalunki po 
cenie pom iernej.

Donoszę Przes'w ietnej Publiczności, i i  na nadcho­
dzący K arnaw ał, p rzysposobiłam  znaczny zapas 
DOMIN rozm aitych, ja k o  to : A tłasow e, Morowe, 
M antynowe, i wiele innych , po cenach sta łych  od 

z ł. 10 do 3 0 , oraz i K rakow skie. Również są golow e P łasz­
czyk i, Salopy, Manty le, i rozm aite S tro je  d la  Dam i ubrania dla 
Dzieci, po cenach ja k  najumiat k o w ańszy rh , orzem  łaskaw a P u ­
bliczność jes t już  przekonana. —- K racińska ,  ulica M iodow a, 
N r 486, d rugi sklep od bram y.

Dnia 8 b. m. i następnych , kontynuow aną będzie, w do­
mu pod N r 638, sprzedaż rozm aitych MEBLI maho­
niow ych, a m ianow icie: Ł óżko , Stoliki do kart, Se­
k re ta rk a , Koosolka, F o rtep jan  wiedeński o 6 V2 oktaw :, 

K andelabry  brązow e Paryzk ie , k ilka sz tuk  Portretów  szkoły  fla­
m andzkiej i w łoskiej, tudzież rozm aite Sprzęty  domowe.

DOMINA podług najświeższych żurnali P arysk ich , 
zupełnie nowe, czarne adam aszkow e m orow e z a- 
tłasów  ciężkich, m anłyny i różne kolorow e i inne, 
które po bardzo um iarkow anej cenie najm ują się, 

p rzy  ulicy Miodowej, obok filarów , w domu W .B ujno , w Maga­
zynie wyrobów grzcbieniarskicli P. Szym borskiego; rekom endu­
je  się Szan: Osobom, k tó re  mnie znają z pod filarów .-— A.J 

Dnia 5 Grudnia r. z. zgubione zostały ZŁOTYCH 70 0 , w S a. 
klewce zielonej, przed Kościołem Ś. Ja n a , w Kościele, albo p rzy

ulicy Senatorskiej, w L iścieZast:, w p ap ierach  bankow ych i mo­
necie. Szlachetny Znalazca za zwrotem  pod N r 673 przy u licy  
Leszno,na lc  p ię tro , po lewej stronie, otrzym a nagrody Z ł. 100.

LAMPARTA zagraniczne duże, na parę  koni, m ało uży wane, 
są  do s p r  zedania za pom ierną cenę. W iadom ość powziąść mo­
żna  u Rządcy domu przy  uli: Senatorskiej Nr 468 i 9.

Ktoby m iał SUMMĘ do 60 ,000 zł., a życzy łby  la ­
kow ą ulokować na Iszy N r h ipoteki Domu odpowie- 
dniego, zaletnemu i sumiennemu O byw atelow i, na lat 
kilka; niech raczy złożyć swój adres na ręce Pana 

Szostkiew icza, u trzym ującego handel W in i Korzeni, naprzeciw  
P oczty , by le  bez pośrednictw a żadnych Komisantów, li ty lko  
za  osobistym  pozozumieniem się.

linią 4 b. ni. idąc z ulicy Długiej, Miodową, na Krak: Przedni: 
i napow rót, /gub iono  7 sztuk KLUCZYKÓW, zw iązane rzem y­
kiem czarnym . Znalazca raczy takow e pddać pod N r 499, u- 
lica  Podw al, za nag rodą, do w łaściciela domu.

W  Magazynie P. Dziechc/y oskiego, są do wy najęcia 
DOMINA z praw dziw ego atłasu o rleańskiego, w cięż­
kim gatunku, zupełnie now e, z kapturkam i i maskami, 
po zł. 36; z atłasu lżejszego now ego, p o z ł .3 0 ,2 4 i  18; 

M antynowe po zł. 15 i 12; w dobrym  gatunku Mantyny nowej, fa­
son tychże, w najświeższym guście, odrobione rozm aicie; po p ie r­
wszym wynajęciu Domin, ceny będą zniżone; w tym że Magazynie 
przysposobiono wiele Mantyl balow ych; p rzy  ulicy Mioduwej N r 
486 w domu W . Lessla.

KARETA na Saniach; oraz KOCZOBRYR uży­
wany, z fordekiem , są do sprzedania przy  ulicy 
Bielańskiej w Z ajeźd /ie  Białostockim. W iadom ość 
wskaże Szw ajcar przy bram ie.

|  LICYTACJA TO W A nÓ W  HANDLU N. S . jj

jB ruuer.a  e t C° przy ulicy N ow iniarskiej pod N r 1800, z po- 
Ijwodu Św iąt przerw ana, rozpocznie się na nowo w dniu 9  I 
cS ty  cznia r. b. i kontynuow ać się będzie codziennie od godz: a 
|)1 0  z rana, w yjąw szy Św iąt, aż do zupełnego ukończenia.—  f  
© O prócz tego w yprzedaż z wolnej ręk i, wszelkich A RTY K U -0 
|  ŁÓ W  do tegoż handlu pod N r 1, i przy  ulicy Miodowej |  
* pod N r 492 , odbyw ać się będzie także ja k  dotąd po 
|  cznie zniżonych cenach. ^

g )  -g - i - j ' -  > T< "m '  ' im ' " i T i  w T- J

Dwa KONIE w ierzchow e, dobrze ujeżdżone, j e ­
den lat 6 , drugi S, mające, są do sprzedania za 
cenę umiai kowaną. W iadomość w Łazienkach, w 
K oszarach U łańskich, u W 'achmistrza Saruchana.

Onegdaj w południe było  zimna stopni 3. W czoraj z rana  9. 
W  południe 6 . Dziś rano 4.

TEATR WIELKI. Dziś, U w ertura z O pery Sro ka  zło d zie j. 
A rjaśp iew ana przez Panią Lenkiewicz. (iizella.

TEATR ROŹM:. Dziś, M ar ja  M ulatka. K itak ier  i Tancerka.
Dziś 2ga MASKARADA; w czasie której daną będzie w T eatrze 

Rozmaitości Kom: ze śpiew kam i Talizm an tiiew idzialnoSci. 
TEA TR  R O ZVI AITOŚCI. Ju tro , Trefniś. K om iniarz.

P io tr S lizyń sk i  N auczyciel Tańców , podaje do p u ­
blicznej wiadomości, że udziela LEKCJE tak  u siebie 
jak o też  po Domach p ryw atnych  i Pensjach. Osoby 
chcące pobierać lekcje, zgłosić się raczą pod N er 53, 

pr»y  ulicy Stare-M iasto, na lsze  p iętro  od frontu, czw arty doin 
od K rzywego-Koła.

W  ciągu całego karnaw ału  r , b., dostać można P . \ C 3 5 I A O W  
po gr. 3, w miejscu od lat daw nych znaiu-m, w p iekarn i pod Nr 
113 przy  ulicy Piw nej, pod Dzwonicą X X . A ugustjanów , ręcząc 
t a  dobroć i smak, polecając się Szanownym Osobom.

Rozalja z Cwiklów Z e j  l l e r .


